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Nie partya, lecz -  Patria.
KrakOw, 12 grudnia. — W zamęcie walk partyj­

nych zbyt często się u nas zapomina o najgłów 
niej‘zym celu. któnm  wszy silcie partye po.iskie 
służyć powinny. a którym jest — Polska.

Zwłaszcza w momencie obecnym, momencie 
wielkiego przełomu dziejowego, w momencil, 

decydującym o lcsach i granicach Polski, powin­
niśmy dla dobra sprawy całego oarodn nałożyć 
wędzidło ambieyom partyjnym, no każda rysa we­
wnętrzna, każdy objaw wewnętrznego rozdiwię- 
ku. nieładu. chaosu pogarsza położenie nasze na ze­

wnątrz, utrudnia osiągnięci Polski wielkiej i 
silnej.

Kie miesiące już, ale tygodnie i dni dzielą nas 
od chwili, kiedy na kongresie pokojowym roz­
strzygną się losy Polski jak świadczą o tern 
doniee!ema o programie, wedug którego kongres 
ten odbywać się będzie, nie będzie on w niezem 
podobny do znanych nam poprzednich kongre­
sów. Kie będzie tam wielkich sporów ani targów, 
nowe urządzenie Europy będzie wprost podyktowa­
ne pr2ez państwa koalicyjne, a w dyktacie tym 
koalieya kierować się oczywiście będzie przede- 
wszystkiem w-ględami na swój własny interes.

Wobec takiego stanu rzeczy reprezenta; yi poi. 
skiej za granicą będącej w kontakcie z koalieya 
i mającej bronić interesów Polski, cały naród, 
wszystkie warstwy, wszystkie partye polskie po­
winny użyczyć jak najsilniejszego poparcia.

.Reprezentacją naszą wobie zwycięskich państw 
koalicyi za granicą jest Polski Komitet Narodo­
wy, mający główną siedzibę w Paryżu jako w 
stolicy tego państwa, którego wpływ na ukształ­
towanie sie losów Polski najsilniej zaznaczyć się 
może. Ujemną stroną tego Komitetu jest to. iż. 
podobnie jak" obecny gabinet warszawski, tak i 
fen Komitet, składa się prawie wytąćznie z ludzi 
jeunego i tego samego Obozu, z ta tylko łożnicą, 
ie  jrabinet warszawski ma fizyognomię partyjnie 
socyalistyczua. Komitet zaś paryski — narodowo- 
acmokratyczn:;..

I jedno i  drugie jet nienonuałne i jedno i drugie 
grozić incie 9prav.de polskiej niebezpieczeństwem. 
iak  jak domagamy się i domagać- się winniśmy 
/.rekonstruowania irabiuetn warszawskiego w utU  
sposób, iżby mógi on uchodzić za wyraz opinii 
całego narodu, nie jego drobniuełu egu ułamka, tak 
te i w interesie sprawy polskiej, k.óry to interes 
w naszych decyzyock winien, być jedynió miaro­
dajnym. leży. aby i polski-Komitet narodowy mógł 
uchodzić wobec Koalicyi za maudaiaryusza całego 
u.trodu. Stać się zaś to m..ie w dwojaki sposób- 
albo rząd warszawski ofieyalnie powierzy Korni 
ictowi paryskiemu reprezentacyę i obronę inte­
resów Polski aa kongresie pokojowym, podobnie, 
jak to uczynił _sejm_ polski byłego zabo.u pru­
skiego, albo najważniejsze stronnictwa polskie, a 
więc-- Polskie śtrornictwo Ludowb i Polska Partya 
śocyalm>-Uc-niwkiutyczna, teraz, w ostatniej już 
choćby chwili, wyślą ze swej stron,, delegatów jo  
paryskiego Komitetu Narodowego, aby wzmocnić 
w fen sposób jego pozycy o i pokizyiować wrogie 
Lnachinaćye, usiłujące przedstawi w oczach Koa­
licyi ow Komitet i jego żądania, jako żądania jo- 
..Loego polskiego Kierunku politycznego, nie zaś 
całego narodu.

Jałt nam wiadomo, Komitet paryski od roku 
już domaga się od dwóch wymienionych siron- 
oict.w uzupełnienia swego składu w powyższy spo­
sób, dotychczas jednak —; hez. skutku. Na prze­
szkodzie temu stoją ambieye nuityjne, idące w 
kierunku ignorowani-. Komitetu^ paryskiego, któ­
rego zasługi dla sprawy polskiej sa nic zaprzecze­
nie wielkie a tem saiuem dezawuowania go wo­
bec koalicyi. Prowadzenie wobec Komitetu pary­
skiego na i i i  tego rodz.ju ciasnej, pariyjntj poli­
tyki byłoby szkodnictwem narodowem o skutkach 
.wproś'. nieprzewidziałych.

Jjziś nie względy p a r ty jn e , lecz. wzgląd na oaj. 
• wryiszy interes fłólshi powinien oyc mory wetu 
wszelkich działań partyi politycznych. Idzie o 
granice Poliki, o jej s z c z ę ś c ie  i pum, -mość. I'Js 
rak Ich celów warto zapomnieć nu krói ki choćby 
mwncni. aż do bliskiego już kongresu pokojowe­
go. o za ujściach i antagonizmach Jiartyjnycii i ni-
tylko warto, ale trzeba udzielić jak lSjwtbitu.iąj 
szego poparcia polskiemu Komitetowi parysi-ii-. 
inu.° P otea . jak już naczelny cel naszej polityki 
narodowej będzie osiągnięty, będzie doso czasu 
na prowadzenie porachunków partyjnych. DzU na 
sztandarach wszystkich polskicl. str< mnetw j  I . 
tycznych winno być wypisane jedno tyłku ..a-l.,, 
a iniatioT icie: nie partya, Jęcz. Patria! 
_________________ _ ____________  (—cki).
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Śląsk — samodzielną republika!
N u w E  ŁA JU A CłW U  NU-ibaiiCKlE.

Bytom, 12 grudnia. — W Bytomiu rozszerza­
no wczoraj odezwę polsko-niemiecką, którą po­
dajemy poniżej w dosłownem brzmieniu, ze 
wszystkiemi błętLtmi w  polskim tekście: 

ODEZWA.

„Szłązk samodzielna republika!*1
-śa Górno .Sziięsku tw o i/i się temczasowo 

poruzumionie mię-Jzy po polsku i po niemiecku 
mówiącymi, żeby bzląsl: za samodzielną repu­
bliką uprowadz-ć. SŁiąsŁ ma być jako samo­
władny do Niemieckiego kraju mdeżący.

Mowa urzędowa mu J.yć j/oitka i niemwćitą 
Oprocztego przynależylość kościoła dv żtjuu 
krajowego ma iueruŁ.joń-ą zostać. Odszczypienic 
od Bernna ma się w p u / u y m  tygodniu spoi­
nie.

Obok tekstu pieskiego „uwiera ouezwa lek. t 
■niemiecki. Haniebna polszczyzna v. skazuje, żc 
odezwa wyszła z  kól met.Tieckioh. które wszel­
kich sd i środków używają, byle tytko zatrz,,- 
mać ziemie przynależni: do Polski.

•  •  •

Czesi musze mleć Slask deszyftsktil?
W a, szawa, 31 gruunia, — ęivgj Ubiega po­

głoska, że Cze:i wdrożyli daieko idącą akcyę 
w celu otrzymania biąsaa cieszyć j-ego. Nie
tracą oni czasu i przez sw ych przedstawicieli

i d. lęii bardzo energicznej thiałaldwfści zdo­
łali podobno dla swej myśli pozyskać część 
polityków' irancuskiek oraz osób ze sfer rzą- 
uzącycb.

R oalieya u Polska.
Wt/iriiid- naszego  koresponden ta  szw a jcarsk iego  z  redaktoram i „Journal de Orncx&“

i  ,G azeite  de Latisanne'".
JEDNOMYŚLNOŚĆ KOALICYI W ZAMIARZE ODBUDOWANIA SILNEJ POLSKI. -  OCZE­
KIW ANIE NA UREGULOW ANIE STOSUNKÓW W POLSCE. — ZACHWYTY NAD OSO­
BĄ l  DZIAŁALNOŚCIĄ PAD EREW SK IEG O . — MiSTRZ PADERE WSKI WRÓCI DO POT-

SK I TYLKO NA ROK.

Genewa, 4 gradma, — Po powrocie publicy­
stów' szwajcarskich z Ameryki, udałem się do 
redaktora „Journal de Cenevc“ i redaktora „Ga 
żette de Lausanne14, celem dowiedzenia się, jak 
przedstawia się nasza sprawa w państwach 
koaficjK

Obaj ci panowie przyjęli nrą bardzo acrue 
cznie i oświadczyli mi, ze prezyuent Wilson ma 
tak jasno wykreśloną drogę, a z drugiej strony 
tak dobrze skrys.alizowane pojęcia sprawie­
dliwości, że niema żadnych powodów do oba­
wy. P. Wit jam Martin zapewnił mię, że sprawa 
PttbiLn jak najlepiej stoi w państwach koalicyi 
i jmeikie zakusy przeciw Polsce są z góry 
skaąi^ie na zagładę. Pan Dawid, który kilka- 
krotpłe widział się z Paderewskim w Ameryce, 
twftaiził toż samo, dodając, że koalieya jedno- 
ghłJhłe' chce odbudowania silnej Polski, która- 
by dfożyła się z sąsiadami na drodze porozu­
mieniu. Zdaniem jego z niecierpliwością wycze­
kują na zacaou. te ułożenia się stosunków we­

wnętrznych w Polsce i skrystalizowaiua się 
rządu, z którym ostaiee-fće koalieya mogłaby 
umawiać i układać się. *

Wśród zachwy tów nad osobą m.strza Pade- 
rewsKie^o oświadczył mi p. Dawid, że Pade­
rewski pośw.ęeił się zupełnie dla sprawy naro­
du polskiego, że dzięki jego pracy i wpływom 
wiele dobrego ućalo się dla Polski źrebić. Sam 
Paderewski nie ma żadnych amblcyi osobistych, 
wróci do Polski na jaki rok, a potem pędzie bę­
dzie życie, jak dotąd, między Szwajcaryą a 
Ameryką.

Zapytany o kwestyi ekonomicznej ośw.adczył 
p. Dawid, że Ameryka gotowa jest spieszyć 
Polsce z Wszelką pomocą, jak 2resztą każdemu 
narodowi Kilkakrotnie poulcreślil p. Dawid w 
długiej uaszej rozmowie, że skonsolidowanie się 
wewnętrzne Polski, v.zniesienie się ponad par- 
tye obecnie, a zabiegani" około całości kraju 
byłoby najmniej widziane w państwach koali­
cyi i byłooy dla Pclski najkorzystniejsze.

Jozef Piłsudski o czerwonym sztandarze.
War92awa, 10 grudnia. — Wczoraj zjazd Irak. 

cyi rewolucyjnej JJ- P. S. uchwalił rezolucyę, pro­
testującą przeciwko Zdjęciu * Zamku czerwonego 
sztandaru, zatkniętego tam przed kilkoma tygo­
dniami po maii:'catucy i socyalistycznej przez 
ira.i.cye rt wolUpJŁą p.’

Zdjęcia sztandaru domagały się stronnictwa nie- 
iocyatist cuzno od dawitis.

Odbył; pr/c-d  iiiiesuiecm zjazd ćtow. robotni­
ków cńrz 'scijpiiskich wysłał nawet w tej sprawie 
*!xv^icii. dctcgacye d:> komendania Pii-udskic-go. 
•loma«j.;-: się tejjęci.? sztandaru, 

lit icgućya ta ziiawałn po-.chi sprawozdanie zja­

zdowi zo swej by maści u ISisudskUfo.
Vv ed łu g  sp tsw ozdu iii i Tego ńom endam  m ial p o ­

w iedzieć , co  następuj*:
— Przeciwko zawieszaniu czerwonego s/tar:i.Uru 

".a Zarultu n ie p rz ed się w iią ie in  to fe tiw '. gdyż  obć--' 
cnie są  t.» jc /z c z c  y...i<7.:.ry w o.skuw e, sied zą  tam 
jeszcze rcicm cy. liu ż e  w ięc k ażd y  wieszać tam . co 
zechce. Gdy jednak Zamkowi prn wrócony zosta­
nie jego dawny charakter, wisieć na nim będzie 
tylko s.-iandar narodowy"

Uświadczenie- ty zjt :d roborników i-LrzcściJai 
skicL  p rzy j.ii t / m .  !.■■.■.!*hiiw.

Arcykslaitcy złodzitie
K.tików, u' grudnia. — -A) Wicie j-łyszalo się o 

f i -ad-/tcżaeh Jobr^ publiczuctw w Rosy i. Alu to, 
co działo sie Ę  Authyk podczas wojpy. pri/ccbodzi 
iwobrażr.ii'- c. iVi:.yk ,.-oo laritasTy.

■}Y Dyl- j A a kiUili vsęzy.i y — od  ećtarrzs 
: ; /  d o  iTiajnuirnioj .jZego io id l e b l j .  A le  g d y  t y c h  
i : iz s :" -d l  i a r  :: e):wv..utiO i koiaf i*. — s.lcy- 
h s i ą j r t . '  i r ó ż n i  gen-.-rtdoWic u iząd / . t  ii i - f u r  m a g a -  

\  ■ b u r l i .® ’. ' : wil .i i iz i t. p. v l iC y o t  raiesz-  
Ł -,i i i: .eh i Ae.. : 2 k ; v -! : : :anym  i v w - r e a i  oh-

d ź i ć la l i  ci  n r . : \ „ i o d ż i c j c  
k t i i r e  d i i e l i l y  z nTmi doi

U  ro / ra in r f .o h  k i f t o t i r l y  
ż t  t n i e r s k ic j  , t idy  A f t t i ry i .  ogl 
d z i e n n i k a c h  v. i e d e n s k " ■! .

Dowiadu('-ui' się v, -c. -■ 
fur bKr;i>.ij - iv„l

trów pł6tn**! - :*iv> k--T
dz.'A‘;i:n iilvlf ' / Ł

;u*ov

OjO
, nit.iioio. 

v\ LuIl’2 y <[.t;i\\ (jzUkirji'* 
i‘j i ' -  u  i.1 rszyfctkiołj

'ivbiłi ii" Lor.pol.i 
Vf iii nLiii 35.771 me-
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tok, l i i  muLiuw 'sz .'fonu, 156 metrów zefiru i 129 
metrów dymią. Oiówny iiitenuant Zimmer obda­
ruj .tł w e  kochanki 10 pa.miu trzewikowi

Na liście lej zlodziejskmj tig-irują dwaj byli ko­
mendanci korpusu krakowskiego — osławiony wic- 
u-.tiel Boeiim-Erniolli i Karbach v. Lauterbanh.

Pierwszy ukradł 101 metrów płótna, 3z metrów 
sukna, -S6:> m-.trów batystu, 42 metrów przeście- 
Kiiftk 36 fcenwtek, '2i bar skarpetek i t. d. Drugi 
był mniej wybr\.ny, aie zato praktyczny. Pamię­
tał o swem O: niska dummem i swej małżonce, 
której przy wideł na pamiątkę wielkiej wojny Łuu 
ścierek, 1S szpulek ni. i, 52 metrów ręczników, 
mnóstwo garukjw, kilka maszynek do mięsa, noże,

i Kraków, 12 grudnia. — Od kolejarzy, którym 
mtaio się uciec ze wschodniej Galicy:, zadęte, przez 
Rusinów, otrzymujemy następujące ozczeg.ły, 
stwierdzające bardzo dobitnie kulturę rządów ru­
skich:

W dniu 25 z. m. w Mikulińcach otrzymano wia­
domość, że oddziały 15 l 2 pułku pieeboiy cią. 
gnać będą z frontu przez Mikulince. Oddziały te 
uprzednio były stacjonowane w Skoronm .bach I 
składały się 1Ś znacznej większości z Polaków. 
W oczekiwaniu wojska polskiego bajda.nacy ru­
scy poczynili przygotowania; gdy oddziały powyż­
sze nad wieczorem Jp z. ni. nadeszły 1 ruzłożyły 
obóz około pałacu hr. Reyowej, bandy ruskie, zło­
żone z hajdamaków 1 chłopów, otoczy ly szczelnym 
pierścieniem obozowisko polskie. Wywiązała się 
bitwa, która trwała do wieczora. Polaków byio 
2 tysiące, Rusinów kilkakrotnie więcej. Nad wie­
czorem Polacy wywiesili białą chorągiew, na znak 
poddania się. Mimo to Rusini nie zaprzestali ognia. 
Wietiy Polacy wysiad cuorążego z białą chorą­
gwią. Oficei ruski, który przyjmował pai.ame.iLa- 
ryusza, zastrzelił go, poczen Rusini zdobyli obóz 
polsici, & żołnierzy, wziętych do niewoli, w hanie­
bny sposób wymordowali. Przy życiu zostało za­
ledwie około 700 jeńców, których wywieziono do 
Tarnopola, a następnie nawrócono do Mikutinlec. 
W tym czasie horda ruska wpadła do pałacu hr. 
Reyowej, gdzie lcżaio 6 rannych oficerów. Ofice­
rów tych Rusini zarżnęli nożami, a hr. Reyową, 
której zarzucono współdziałanie z wojskiem pol- 
skiem, boso, w bieliznę wypędzono na dziedziniec, 
a następnie zamknięto w stajni na 43 goazin, bez 
jedzeń a, poczeni od.-.Izzlciio ją do Tarnopola. Ma­
jątek doszczętnie żrą kimano.

Rozbestwieni Kststei rozpoczęli szereg gwałtów 
w stosunku do ludności polskiej. Proboszcza pol­
skiego ks. Weka, staruszka 50-letniego, wywlekli

NA DOBIE.
SMUTNY W IER SZYK ,

D rzew a bezlistno  żałośnie szum ią, 
śnieg b ia łym  p łaszczem  otulił ziem ię, 
skarg  lu dzk ich  echa sic  w  bieli tłum ią , 
życ ie  napozór w yg a słe  drzem ie

Lecz tam  pod  śniegiem  huczą  w u lka n y ... 
m oże dziś, m oże ju trze jsze ) doby, 
iw ia i ca ły  ru szy  w zaw rotne ta n y , 
lecz nie w eselne  —  ta n y  żałoby... Jah.

NADESŁANE.

Dr. Zmsubishs Handel
adwokat krajowy i ob>ńca

KRAKÓW, — RYMEK £ Ł b W * Y  L  2 2 .
5 GARNITUR SALONOWY „Erapir.** z bronzan”  
bardzo lidny i dy.wau oryginalny smyrncós! i. oka­
zyjnie do nabycia u tapicera Józefa Luf zowie- a, 
Kruków, uL Floryauska 44. 1202

widelce, lukrze — słowem wszystko, boz czego 
porządna gospodyni oóejść się nie może.

LislU ta za'1 iera kilkadziesiąt nazw.śk najwyż­
szych generałów i urzędników państwowych. Ża­
rn1 ka ją kilka nazwisk małżonek generałów, a 
na s/z'* m końca znajduje się ;■ i/.wisko biskupa 
polu oyiej armii austryackk.j, Bjelika, który 
równ.cz poszedł za przykładem swycn kolegów 
w mundurach — jednak okazał wiele skromności, 
gdyż przywłaszczył sobie tylko po kilkanaście 
metrów płótna, sukna i innych potrzebnych ma- 
teryaiów.

Przeciw wszystkim tym złodziejom austryacka 
Itada stanu wdrożyła dochodzenia karne.

„GJNIEC KRAKOWSKI** ____

z domu, znęcali się nad nim, bili go 1 oplwali. Tak 
samo rzucono się na mieszkania lekafza dra Bru­
dzińskiego, leżącego ze złamaną nogą w łóżku, 
jego samego wyrzucono na dziedziniec, a m" okta­
nie splądrowano. Również zrabowano mieszkanie 
nutaryusza dra (iołogórskiego. Kościół w Mikul.ń- 
cach zrabowano i p.ze.nieuiOno na cerkiew.

Następnie „wladze“ ruskie przeprowadziły rewi- 
zyo za bronią ,v Jonach polskich, przyczera do- 
szczę me je zrabowali. Ponieważ pod pałacem le- 
zaty stosy polskicn trupów, spędzono ludność poi. 
ską 1 Kazano je grzebać, przedtem jeilnait obrabo­
wana je doszczętnie, zazierająe z zabitych nawet 
koszule. Po dokonaniu tych wszystkich gwałtów, 
Rusini wyewalcuow ali ludność polską w stronę Ko­
łomyi. Wywieziono nawet chłopców 14-Ietuich.

Jak się obchodzą Ram ii z jeńcami, wziętymi do 
niewoli, ilustruje wymownie i akt r.a tęp :.jr,:y: Przy 
przewozie owych 730 polskicn jeńców na 6tacyi w 
burezowlcy wyciągnięto z wagonu 5 Polaków, bito 
ich nahajkaim do knvi, a następnie kazano im u- 
ciekać. Gdy się okrwawieni podnieśli z z ml i 
poczęli biedź, zabito ich wystrzałami z krrabiniw.

Kolejarze polscy, którzy pełnią Jeszcze służbę 
pod przymusem, cą traktowani w sposób tak »;ra- 
« my, że wyobrazić sobie trudno. Zabrtuio im wszy­
stkie konsumy, nie dostarczają Iną żywności 1 cią­
giem 1 groźbami odebrania życia próbuj t utrzy­
mać wśród nLh kaiuość. Mbuo jednak, szalc&ycn 
trudności, kolejar e korzystają z każde] sposobno­
ści, aby zbiedz. Niestety, iposobi.oścl takie tra­
fiają się rzadk j.

„Władze .nskie“ nominują komendantami na] 
rc naitsze kreatury. N. p. komeadaatei i stacyl i 
komisarzem w Hadinkowicach został chłop nu p i­
śmienny, który do niedawna jeszcze w tych samych 
Hadinkowicach byt stróżem stacyjnym.

1 1 2 N a  g w i a z d k ą  1 1 1

B U C I K I
z drewnianymi podeszwami z obszy­
ciem sknrz m in i cholewką celulo­
zową Gd ftr. *5 d i 42 bez względu 

na wieUośćiso kor. 10*— za parą
T. & A .  B A T A ,

K r s k ć u r ,  S z e w s E t ;  2 2 .
DO Ka JUWYCZAJ RENTOWNEGO 

INTERESU
poszukuje wspóin ka s krpltaiini 6 10 tys. kor. 
Zysk lńJ pro:, otl wkładu. Zgłosstala „Zysk“ 
c o  Di.:.a o-p'j z :ń  i rck tnt „Lot'*, Kraków, 

u.. f-iiika 25. 1279
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Gospodyni starsza, kobieta znająca się na ho­
dowli trzody, drobiu, potrzebna zaraz na vy- 
jazd. Świadectwa wymagana. — Zgłaszać się; 
Hotel Polski; portyer wskaże.

POTRZEBNY NAUCZYCIEL
maturzysta na wyjazd do Królestwa dla przy 
gotowania chłopca do 3 ki. — Zgłas :ać sią 
od 2 do 4-tej — Hotel Polski; portyer wskaże.

U U A 3 A  P R i l l b H U Z E  !
I,U S“  Krak#*} Ry.iek gł. 22. „ IO * “  M

ta
P n i a  sy s te m u  p ise m n e g o

K U R S A  z b i o r o w e ;
tu i w sz y s tk ic h  eg z a m in ó w . — N*jwjrbitnicj*M siiy . K *m - n 

piety podręczników Zgłoszeni* nstychmiastowee 2

Z A W I A D O M I E N I E .

Bar „Warszawa1*
KKa K o w ,  UL. c ł AWKOWSKa  30, 

ohwairty został 7 grudnia b. r. pod kierowni­
ctwem fachowej Biły. Zimmd i cieple przekąski, 
piwo, wódki, wina i t. p. w doborowym gatun­
ku i po przystępnych cenach. 1310

I! NIŻEJ TARYFY MAKSYMMALNEJ !! 
wiejską czy&io wieprzową kiełbasą można na­
być w sklepie 
PRZEMYSŁ WIEJSKI, Krakdsr, św, Jana 16- 
Tamzt sprzedaje się mauło, jaja, grzyby, ce­
bulę, bitki, sok malinowy, szczotki i t. p. 1278

FRANCUSKIEJ konwersacji, korespondencji 
handlowej udziela handlowiec. Kraków, ul. Lubo­
mirskiego 39, 1. piętro — po południu. Pol.

KAR kKUŁOWY kołnierz szalowy męski sprze­
dam. Kraków, ul. Lubomirskiego 39, 1 piętro, pr> 
południu. Pol.

bŁAGA O WĘGLE i prowianty chora, biedna 
nauczycielka prywat ra. Dobroo-iejom „Bóg za- 
plact“ Dla nanczycii iki u p. Raczyńskiej, Kra­
ków, ul. Czysta i, I. piętro na prawo.

Chwila bSeiaca.
Kalendarzyk.

Sw. Aleksandra 
Wschód siotioa 7'2Q 
Zachód slouca 3 33  
Dtugośó dnia 8'C9

REPERTUAR TEATRU IM. SŁOWACKIEGO
Czwartek: „Lancet11.

TEATR POWSZECHNY.
Czwartek: „Domek trzech dziewcząt".^

Rozszerzenie prawa wyborczego 
do Rad gminnych.

(c) Chcąc Zapewnić warstwom srołeczn]rm nie ma­
jącym dotąd prawa wyb rrczegą du Had g.ujnnych re* 
prezentacye v tychże Ha ach postano..iła P. i .  Et 
na posiedzenia z duta 33 listopada uouać do obsenych 
trzech koi wyborczych czwarte koło, liczące tyle inan 
uatow, ile teb miaio dotychczasowe ji uao aulo wy* 
burczę.

1. Prawo wyborcze w czwartcm kole wyborcze' 
uzyskują pełnoletni obywatele bez różnicy Flci, ni* 
mający prawa wyburcz, go w dotychczasowych trzech 
Kołach wyborczych, a zamieszkali w gminie od roku, 
licząc od dnia rozpisania wy boi ów. W ońec pOwyZs.Tcb 
pos.aiiuwień powołane do K.dy micjsKiey mc. i hyc 
także kub ety, nadto także obywatele ń. Kaoicsi 
pulsk ego oraz Poznańskiego.

H. Hady gminne, ztoie wprowadzają 4 Kolo wybor­
cze i powoDją radnycn z lego koła,"mają powyższą 
uchwalę i  pouamem imion nazw.az -awodi i nnejsca 
zamieszkania raunycu prżesł»ć no dni 14 Wydziałowi 
aduiiuistracyi P k L. w arazowie do zaiwi»rdzeliia* 

  -----

Posisdzenie pai^iwawej Bady 
aprowizacyjuej.

Dnia 8 i 9 b. m. odoylo się w Warszawie pierw9̂  
plenarne posiedzenie państwowej Hady aprowizacyjoW 
p id przewoaiiictwem kierownika icmi-terstwu apto"^ 
zucyi Minkiewicza. Zlialnyi w posicd-emu bra ł u“* a 
imieniem P. K. L.: k'er. Wydfc. górniczego p- D-Tuua. - 
l retereut tego wydziału dr. Kaz cki. L wydziału ap' 
wizdcyj,.ego pp Ur.e.Ueiski, kucin.r.sKi, Marek o 
fachowi ref reiici A. Jaj.la, dr. Gałuszka, d*'- u . _ 
w.cz, prot. ńouak l ur. Lang. A.inister o m o w i !  p

-poJ.oki pań-iwowej, ...maczając, iż w 
c y iJ  w sra k .c h  żywn sci należy sceiUr«‘iz°w*

ayi*au»c4uvvł ł ^atanUwil D*v

U a lk i  o  z ie m ię  s a n o c k ą .
Powieszenie grecko-katoliokiago proboszcza.

Sanok, 10 "rudnia. — Dnia 25 b. m. około godz. 
C rano duio ią siyszeó od strony Dąbrówki ru- 
"śkicj klpwtetitc ku.abiuów maszynowych. Dyl to 
niewątpliwy znak ula ludności poisk* ij, iż z tej 
■-'trony nadrKottej dawno zapowiauana ! przez Po­
laków z tęs-knoi.ą oczck wana pomoc pi^eciw ty- 
rauakim rządom tu ejszych Rusmow mosaaloLL 
skiego pokroju, z auwn^atem Ław iukium, nau^o- 
. .ic zinkim  łiokrzycbitn i Uv. oma chorążymi brać­
mi Liugierami, synami sekretarza tutejszego s.aro- 
sttca na czele, — którzy w kilka dni po znanem 
ruskiom zgromadzeniu chwycili przemocą władzę 
w mieście i okolicy w swe ręce.

przez całych dziesięć dni trwaiy te samozwań­
cze, uzjrtju.orskie rządy v; naszem mieście. Po u- 
łfcat-Ij miasta krążyły nągic, choć niezbyt silne 
pa r o b  które na sposób nioskiowski węszyły wszę­
dzie tylko spiski ze strony Polaków, a domnie­
manych spiskowców poiskieh smagaiy za często 
swemi, na sposób rosyjski sporząuzanemi, uaiia- 
jami.

Jreeko-kaioiicki proboszcz, ks. Konstantyno-
y.iez, zapalony ..ukraiufoc ’, — w piątym dniu ro-

sk'oj gospodarki w naszem mieście pragnął obalić, 
z pomocą L u k u  swoicii adherentów i miejscowych 
syomstów „moskaloldskie" rządy, aby dojść do 
władzy w ten sposób, zdany jego wykryto jednak 
wczas, a spiawcę zaś powiesiła patrol, złożona z 
podoficera 1 trzeci, żołnierzy moekalorilskich, w 
jego własnymi domu.

widząc naujiouząco polskie posiłki, Rusini na­
daremnie Sudi się atakiem os.rrzjdiającym, po­
prowadzonym przez wzgórza „ulinice* odwrócić 

grożącą im katastrofę. Brawurowym kontrata­
kiem polskich młodych jokaterow, pou umiejętnem 
dov. ództtYu porucznika Strzeleckiego i chorążego 
Htyisarsk.ego, wzię o „Giiiiice", a rtusini, pozba­
wieni tak ważnej pozycyi obronnej, co.nęll się w 
pospiechu w stronę Ustrzyk, uwożąc ze sooą kilku 
zna.zu.ejuzych po.skich ohywateli, między innymi 
byłego starostę vi ajdowskiego i ogólnie hjińanego 
konusyonera zbożowego Siibera.

Cofających się w kierunku Ustrzyk Rusinów roz­
bito doszczętnie pod Olszanicą, zabrauo im liczny 
materyał wojenny i wielu jeńców, wraz z ich ko­
mendantem.

Rząsy reskie We wsshtidniei GaM.
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*tawio którego nowstaną biura nnwiatoYie aprcwiza- 
nt których er le stać będą ki-nisarze aprowi- 

yini Uchwalano znie îenift kcriano oolitycgnę jo l 
?«»?!>iUrciego n.iętiiy Oalfeyą a Królestwom Por*Nein. 
łiastępn ie  o na« ano sprawo d iwnzu środków żywno 

i *ci i n a  wniosek p. Hu* fr-tskiejco, aby państw ow a 
łtada aprow.zac.vjna z mniders wem apro v z w i  po- 
0-fu i'a  kryki ceiei;; »-t.r >ws*i -enia brai ując rb  ś ro d ­
ków iy."rości do Ir-ihcyi. Al nkirw.cz wvjuśii t,

.. 2* w nsjb iisrym czasie ueleę.ab ministerstwa aprowi- 
• *»cyi wraz z pefcoznawcaĄl oiaz ret>rezea<aii'ami 
towarzystw bu n -r i. itn j.  h znj.uą się ofaramt wojny 

da w najbliz zvch dni ■< h do Rohkię :o Kom;tsLu 
Rarodowejro w 1’er—,:u. t -nowiuno również w, Do­
rozumieniu z ministerstw u handlu i przemysłu, znieść 
■etychrzarrwo ogran ize.n* < o do garbowania tkftr w 
przemyśla domowym Co do s y .w j cukru Gal . fa  może 
łożyć aa pttnoc Kró!estwa 1’oiskjMjo, jednakże wskutek 
odmiennych warunków, w jakich się znajdują cukro­
wnie w Królfstwie, ceny cuiru będą wyższe. W każ­
dym razie Królestwo Kolskie ze swoich zapasów do­
starczy dia ludności Gaiieyi cukru.

O----
Bezczelna napaść na. Wielkopolską

Urgan S. D. K. i fc (bolszewików) „Glos Robotni­
czy1 występuje przeciwko Wielnopolsce. Nazy w., ją 
■ajkamzioj pod względem ekonomicznym, politycznym 
I kuituraii.ym aajaardz>ej zacofaną dzitl Icą.

 •<!----
Hliberum vetou wskrzeszone!

2  Warszaw oi^ze nasz korespondent (kg) — PoJ 
redakcją Adolfa Now iczyńs .iego zatpęło wyr bodtić 
pismo narodowo-liberalne pod tytułem , Liberum vctu* 
Talent Adolla Nowuczyf s-i- gc, jest tak odrębny i t k 
aciystalizowauy, że starczy z j  p. ogr.in nowego pisma. 
„Liberum veto* ma byc protesiem pizeciwko wszyst­
kim naouzyeiont przejawiają .jm s'ę «r życiu puai.cz- 

„ nem polsktem, iua być protestem przeciwko wszyst­
kiemu, co świetny satyryk uważa w Kolące zh cham­
stwo oh kulturalne i nienaiodowe.

 o------

Fo^ka kasa pożyczkowa.
Dyr. Polskiej Kraj. Kasy Roż. p. Karpi etui zł' żył 

W nunisterjum -Kaihn projekt nowej usuwy lej insty- 
tueyi, która założona zostań przez w adze ukupacyme 
nienTe. kie, a więc p i.-ką h*ła ty.ko z nazwy w isto­
cie służąc interesom n.emiecziiu.

Project dir. Kmą ińst iego przed kilkoma dniami 
uytzal zztwieuilze«ie Rady alużstriw.

Różnica zasadnicza póniię Izy nową nstawą kusy a 
dotychczasową Dolega na tern, że ycdlbOSi 00,1 prawo 
umiej! M.kaotów o 500 m.IjonOw i że p. życzki dla 
pań-inra i Kmui mogą być udzielane cbecn'6 aa zas. ■ 
dzlt uciiw.ty K.*9y Ki ni itrów, a późnią] Sejmu.

Zau.m ma mocy uchwaia Sejmu, powuta ..e Bank 
iGlskt, jedyną instytucją. ernilięącą pieniądze, będzie 
Kraj. Kasa Pożyczko w i ; będzie ona jednocześnie Katą 
Centralną nrzędćw państwowych i główat m Hejacem 
przeobowywama papierów procentowych.

 -o-----
Pafac ambasady polikie] w Paryżu.

(4) D: it™ iki paryskie donoszą, ił znany filantrop, 
założyciel polskiego szpit 1; w Paryżu hr. ILkoł j Po­
tocki zwrócił się do władz francuskich z Zawiadomie­
niem, że pałac jego parysk i, wiar z bogatymi zbiorami, 
Sdśajo na włatntść Państwo Polskiemu. Równocześnie 
potz/ —U odpow e nu® zarząuzeuia prawne. W pa.acu 
tym — wedle ;y *zenja uL.trodowcy — urządOWaĆ fią- 
iłłe  elcyatny przedst.srlcld Republiki ptisnej. Kalać 
i zbiory przedstawiają wartość z gurą i5 md.uuów fr.

Wychodzący w Paryżu .Polak* doi Osi, ze Mikołaj 
Potocki, człowiek podeszły wiekiem, urod uł się w Pa­
ryżu i  otrzy mał wychows jiu francusk e, Gzui się Fran­
ci zem i wicie milionów oiiarował na cele dotircczyn- 
ne francuskie. Dopiero wypadti wojenni . martyrologia 
Sarodu naszego podczas zawieruchy światowej ZDO- 
dz.ły w sini erree poleslo i stal się gorliwym pairyotą. 
dtauął on w Paryzn n.i cze.e ,Tow. puinocy dla ran- 
tayeb żołnierzy polskich*.

Wasyl Habsburg —  rvzpnifciam 
W Kotsmyi!

fKrt ,M5hrisi h-Ostrauer Zlg.* otrzymała od pewne- 
o austryackiego oticera, pow. acaj'ącego ze Lwowa eie- 
awe wudomości O młodym, a już odawionym synu 

b arc. Karola Stefana, Wilhelmie, który dla przypo­
dobania się Rusmoni na ,Wrasyla* się przem.ąnował 

dowodził bandami Ukr.ińtów, łupiącymi wschodnią 
"łaiteję. Jeszcze w cza. .cl , gdy kw.stya om tro-polska 
toń ła swoją aktualność, gur.tka niepoczytalnych poli­
tyków polskich upatrywała w obecnym Wasylu - 
najodpowiedniejszego kandy lata na ti on poi' kt. Po 
śburzeuiu gmachu aiistro prlskich kombinacyi — Wa- 
•>t .przystał* do hajdamaków i we Lwowie oddał s ę  
do dys.ic Vi_yi ukraińskiego atamana i ha lówm z ru- 
■kim1 zbójami nu-zał ręce w krwi pol«„iej.

Po wkroczeniu Polaków do Lwowa ('J2 list.) zaczęły 
kursować pogłoski, że Wilhelm W tyl Habsburg zo- 
•td  przez poi -ą komendę na śmierć siazany - i po- 
J'™zony. rogicski te okazały się na ra-ie— injlneini. 
lutfem iest, że Wasyl w nocy z 11 na jż *• m w:i.z 
* ukrt ii skieo.i władzami Lwów onuścil. Oliec ie prze 
®ywa on w Kołomyi i w st rostwie W cywilnem ubra­
niu pełni funteye końce.ituwego urzędnika.

 o-----
Próby powietrznych statkbw 

pasażerskich.
(u) Z Waszyr.glonp - zniósł się statek z 60 pssaże- 

*nmi i pr yhył do Aiowego Korku Krzeciętua jego 
**ybhos wynosiła 00 u.U na god.ine, >

Boiszewizm na Kuja vach.
(kg) Na Kujawach wybttihl strajk ro.ny o po­

kładzie bclszewickir.',
Bogusłar ice i majątki okoliczne zajęte zostały 

przez bandy bolszewickie. Właściciele pouciekali, 
zostawiając swe mienie na łup band.

Klużba „olwarczua i dc-inoua przyłączyły się do 
strajku. Zachodzi obawa rozszerzenia się strajku 
nie tylko w okolicznych majątkach.

Oczekują energicznych kronów i wszczęcia zapo­
biegawczej akcy. obecnego rządu.

 o-----

Powstanie słowackie przeciw 
Czechom.

(?) Jeżeli prawdą jest, co o zaostrzonym stosunku 
61otvaków do Gzechów donoszą n ie p e w n e ,  jeżeli 
chodzi o tą materye, bo tendeneya firze uknięie żródia 
węgierskie, to ambitne plany Czechów, maizącyrh o 
wybudowaniu swej wielkości i i otęgi na gruncie he- 
gem nu czeskiej nad innemi narodami slowLńskiiui, 
mogą ponresć tatslne fiasko.

Czesj marzyli o stworzeniu państwa czesko słowa­
ckiego, a tym -rasem na,de Jiad' h id u wieść, iż przed 
stae icifelslwo słowackiej rzeczypospolitej czj ni staraeifc 
o ukonotyiuowaęiie oJkębne^o rządu w koszyęacii, 
słowacka Rada zaż w prcHtlamacyi, wydan>.j uo 
narodów świata, oznajmia, iż Słowacy, zamisozku. 
jący Węgry, pragną utworzyć odrębną rzeczpospo­
litą siowacką i sprzeciwiają się przyłączeniu obsza­
rów słowackich Uo Czech. Słowacy ponadto zadają 
kłom propagandzie czeskiej, która głosi, jakoby 
Słowacy sgodzui się na przyłączenie do Czech.

Według duniesionia pi-in węgierskich, na całym 
obszarze słowackim ludność czynnie występuje 
przeciw oddziałom czeskim, nasłanym do kraju. 
Ruch len ma mieć charakter ruchu żywiołowego, 
o charakterze powstania narodowego.

Doniesienia powyższe, jakkolwiek nie są pewne ze 
względu na źródło, z którego pochodzą, nie są wdnak. 
hi prawdopodobne. Brutalna, bezwzględna taktyka 
Czechow, ajrwnióna pyztz nieb zachłanność, nrowa- 
d, icą aż do gwałcenia umów, zav ..ranycn z innymi 
słon iai.skimi nnrodam1, jaic np. z Polakami w sy.rawie 
Śląska Cieszyńskiego, iście pruska metoda polityczna 
Cze. hów jist w st,.nie oiłsti.ęęzyć od nich nawet ich 
serdecznych dotychczas przyjaciół.

( S  ŚLUBOWANIE WOJSKA POLSKIEGO. W rią- 
tok dnia 13 b. m. o godi. 9 przed południem, od­
będzie się ślubowanii wojska polskiego załogi kra­
kowskiej na Wawelskim dziedzińcu. Komenda 
mias a Krakowa zaprasza publiczność do wzięcia 
udziału w uroczystości.

(4) POWRÓT MŁODSZYCH ROCZNIKÓW DO 
WOJSKA Komenda miasta Krakowa wydala roz. 
porządzenie, na mocy którego wszyscy żołnierze, 
urodzeni w latach 1883—1900 mają natychmiast 
zgłosić się do swych oddziałów. Usuwający się 
od służby wojskowej będą aresztowani i pocią­
gnięci do odpowirdzalnośći karnej za dezercyę. 
Rozporządzenie obowiązuje natyid miast.

(c) POPRAW A BYTU URZĘDNIKÓW. P. F  L. 
Uf fi waliła na posiedzeniu wyJzałow w dniu lń b. m 
aastępu:ące wnio t i : 1. Czas służbę czynnej w czasie 
wojpyólia wszyrLicu cywil 'ych frnfccyonaryuszy p;.ń- 
s'wo vych (urzędników, nauczycieli, pądnrzęflnijcói i 
służących) liczy się podwójaie, z d' b-'dzie sUvom po­
sunięcia do wyższych pn Borów, awansu czasowego i 
wliczainości do ementury. M°c oD iwiązu ąca rozpo­
czyna się 1 listopada b. r. 2 Zrównanie poborów cy­
wilnych funteyonartuszy państwowych wszystkich 
Iralegoryj z pubir-mi od iov»iednich kategoryj, obo­
wiązujących w Królestwie PókAiem — płatnych w 
mB't CS3 od 1 sttczn‘a i9 i9  U. nwałę powyższą przed­
stawi dełegacya. P K. L. Rząd lwi warszawskiemu do 
zatwierdzającej wiadomości, ». skłrd dołegacyi wcho 
dzą pp. dr Krajewski i poseł Rychlik.

(c) ZAPOMOGI DLA RODEIM ODCIĘTYCH. U- 
względn ając ob°cne ciężkie położenie ekonomiczr.e 
wielu rodzin, którrch żywiciele me mo li dotychtzas 
powrócić z zagranicy do zraju, względnie pwesyłać 
swoim rodzicom środków pienięrncłi koeieczuycb dla 
iob utrzyinar », npowsżniło Pj K. L. prezydenta m. 
Krukom 4 a  a peny K. K. L. do przyznania zapo­
móg w wywkrici dbtychczesowego zasi.ku ty■ ko ffj- 
błiżazcj rOdylnie osób, których żvwicieie prrebywają 
zigranicą pod warum-iem, *<= wykażą się w sposób 
wiarygodny p< świa'tŁeatern urrę tu gminn»gu i para- 
fi-lnegn wzple inie wi.dzy wyznaniowej). Pu pierwsze, 
że ich żywicie1 nie mógł dotychczas powrćeic do Kra’’u 
wzgłę lnie nadesłać im porno, y pi eniężnej; 2) że nie 
l<09iadają środ ów utrzymauia i 3) że bez pomocy 
n (d ove: byt oh matoryalny hy by zagrożony.

(4) RZĄD WARSZAWSKI zwrócił się do wielu 
\nrzedr i ów f ehowców P. K. U z propotycva ol‘jęęia 
stan' tv sk podsekretarzy i B’rfS.v depai ‘min ntó "' w po- 
szc*jególńych mini-tefstwach. Wszyscy ci urzęiln cy 
mależnil. s«ą odpowiedź od stanowiska w tej sprawie 
Polskiej Komłsyi Likwidacyjnej.

(4) OSZUSTWA NA TLĘ WYWOZU Z GAIICYI. 
Przed kilku dniami douicśihmy o ukazaniu B'ę w 
Krakowie wielkiej iloici lałazywyuh listów prze­
wozowych. na mocy których wywożono z G.ilieyi 
dc Wiodii a artykuły, objęte zakazem wywczu. 
Policya śledcza krakoweka wpadło na trop 
spółki, która pośredniczyła w sprzedaży fał­
szowanych deklaraęyi przewozów ych. Przeprowa­
dzono rano szereg gewizyi i aresztowano kilka 
osób. Dalsze Siedź wo w toku.

(4) POWRÓT ŻOŁNIERZY Z FRONTU FRAN- 
CLCKIEGO. Onegdaj przejechało przez Kraków 
z górą 1000 żołnierzy polskich, których były rząd 
auitryacki wysłał na pomoc Niemcom. Cal( drogę 
2 iia_icyi do Bogtunina odbyli pieszo, gdyż Niem­

cy odmówili im pociągów. Cierpieli też straszny, 
głód. Część żołnierzy pozostała w Krakowie, re­
szta odjechała do swych domów.

(c) POLSKA POŻYCZKA WOJENNA. Dzieł u) 
bezpieczeń polskiego funduszu wdów i sierót podjął 
w porozumieniu -  Rankiem przemyslowyn w Kra-, 
kov, ie szeroko zakrojoną akcyę za zbieraniem 
zgłoszeń na polską pożyczkę wewnętrzną.

(e) ZNIESIENIE PRZYSTANKÓW, Zarząd tram- 
wajów skasował kilka drobniejszych przystanków,1 
zo względu na konieczność oszczędzania prąciu.

(4) WIEC OBYWATELSKI w sprawie Lwowa 
odbędzie się dziś w soli Sokola o godz. 3 i pół Wlecz. 
Reierować będzie prof. Eug. Romer ze Lwowa. Nadto 
przemawiać l ęcią prof. dr. Strojński, red. Krysiak i innlfT.jal

KRAKÓW DLA LWÓW'. Zapowiedziany kon-j 
cert w sali ,,Sokoła“ na niedzielę 15 b. m„ z któ-i 
rego cały dochód przeznaczony został na opiekę 
uau dz ećmi we Lwowie, będzie j. dnym z najbai- 
dziej donorowych koncertów- w obecnym sezonie. 
Bogaty program odtworzą artyści tej miary, co pp. 
Wanda Hcndrichowńa, laoJk Solsktr-Gross^rowa,
Laura Konopnicita, Fytlii.; . ą,* Luuwi&a Narek- 
On^zkiewieżowa, Zofia Skibiust.a-Tniuawska, ar-, 
tysfka opery lwowskiej, Adam Ludwig, Jan Śli­
wiński i Stanisław Tarnawski. Rozpocznie dyr. 
Stawisk w Stanisławski, który wygłosi wiersz Or- 
OL;a: „I wć “. Koncert w \ w olał żywe zaintereso 
wanie. Szybka sprzedaż bili ów Świadczy, że sala 
będzie zapełnioną po brzegi.

„O SZKOLNICTWIE POLSKIEM W Wa RSZa .
WIE, NA UKRAINIE, W ROSY1 W LATACH WO­
JENNYCH 1914—1 >18“ wygłosi odczyt na posie-, 
dżemu Krak Koła Tow. Naucz. Szkói wyższy, u prof. 
dr J. Flach. Odczyt odbędzii się w sobotę 14 b. m. 
o judź. t> i pół wieczór w Collegium n .rum. Wydział 
Koła zaprasza swych crlo ków i Zwiąż 4  nanczyciel- 
s.wa ludowego. Na temże [ios,edzeniu przedstawi Ko- 
misya Koła odpowiedni memoryał z wnioskami o ma- 
teryałuem położeń.u naucz, szkół śrean. w b. zaborze 
austryaekim.
NIEDOMAGANIA STRAŻY OBYWATELSKIEJ.
Z komendy nacz. atrazy o_yw. óouoszą nam: Na, wię­
ksze m niedomaganiem Straży obywatel tiej jesł uchy­
lanie się ól5ywatefstwi od służby. Przy pomocy świr- 
deciw lekarskich i różnych pism jfrdecającycb, wię­
kszość obywatelstwa nehyla się od siuzóy. Podania 
sa przez Komitety obywatelskie dzielnicowe bardzo 
surowo bauaue. Uwzględnienie wszystkich podań do 
provadzdoiiy ou.azu do zwinięcia S.razy Należycie 
udowodnione podań.a są uwzględniane Obecnie prze­
prowadza się kontrolę i-izłą nadsyła,.ych podań i wy­
pad .i Dadużyć będą i  ca tą surowością karane. Pod­
kreślić należy, że Siraż Ob. jest honorową, nie zas 
pLlną. Utworzenie płainej md cyi nie należy do za­
kresu Straży Obywatelskiej.

(4) DLA DZIECI POLSKICH NA ŚLĄSKU. Zie­
mianie z woyewouztwa puuolsi lego, chwilowo zatrzy­
mani w K akowie, złożyli na ręce księcia bisknpa Sa­
piehy 100 367 kor. na zakupienie żywności dla dziec 
p lskicli na Elą-,ku. Hojny ten dar przesłał ks. biskup 
Maeieizy Polskiej w Lieszynie

(4) KRa d ZIEŻ GARDERfJfcY WARTOŚCI 100 
TYSIĘCY KORON. Onegdaj włamano się d~ mie 
szkapia pp. Wielowieyskich przy ul. Karmel ckiej • 
skradziono wszystką bieliznę, garderobę oraz kaszto 
wnocci, ogólnej wartości loO.ObO kor. Zawiadomiona 
o kradzieży p iieya w dwa dni póżuiej zdołała njąći 
jednego z nłauywacźj Michała Skringera. znam go 
zt, dut,a, któ emu odebrano znaczuą ilość kosztowno­
ści oraz bielizny. W śledztwie d. nie chciał wydać 
spółnikow, jak ró n ez podać miejsce r,zrycia zrrbo- 
Wonyclł prze lmmtóitr. Oditawiono go do więzienia a 
za spóhukiuui ślauzi w dalszym ciągu jiohcya.

(j) STRZAŁY NA ULICY, Ulica Kanonicza była( 
wczoraj widownią niezwykłej sceny. Ll cą tą uciekali 
mężcżjzna około 3J-Ltui, uorauy vr unjnaui irjj.sko 
wy, bez okrycia na głowie, ścigany pizez konwój żoł* 
n.er y z na zonynu bagnetami, którzy strzelali d< 
niego r»z, drugi i t> zcCi, ran.ąe go tylko lekko w lewąj 
rę..ę. ro krctLiin pościgu uciekającego ujęto. Jtst tu 
w ęzień z tut. SP.du kraj. karnego, odsiadujący larą 
aleti.iegi więzienia z.i kradzież, który korzystając zt, 
sposobności, ze prowadzeno go z w»pOitowarijSzami 
du kąpieli, probował uciec

PARAGRAF 128. Warszawska „Gazeta Potan- 
na“ cyujo paragraf 1ż8 kodeksu karnego, na poa- 
stawie którego naczelnik rndicyi p, Gorzechowski 
nazał aresztować Andrzeja Niemojewskiego. O w. 
paragraf odnosi się do zuchwałego nieposzanowa 
nia cesarza rosyjskiego. Winnemu groziło według 
tego prragrafu kod* ksu karnego rosyjskiego ze- 
słaDĆ na osiedlenie.

KOLEJARZE PRZlCIW RZĄDOWI. Z Warsza­
wy otrzymujemy Informacyę, jakoby wśród pra­
cowników związku kolojowego panowało ogromne 
niezadowoleń e z gabinetu varszawskiego. Powo­
dom tego niedotrzymanie świadczeń finansówyein 
bytuaoyę pogarszkją stosunki tinansowe obecnego 
skarbu państwa, który nie jest w stanie przyjętych 
zobowiązań dotrzymać. ,

Iufc rmacyę tę podajemy z zastrzeżeniem co do 
jej wiarygodności.

.'ROCŁS „OLOSU ROBOTNICZEGO® Z „KU- 
RYF.REM WARSZAWSKIM®. „Kurycr Warszaw- 
sl i“ zawiadamia, iż redaktor i wy dawcy tego pi. 
sma wystąnili ze skargą przotiwko p. J Ciszew- 
s) łsum, jako redaktorowi i wydawcy* dziennika 
„Głos Robotniczy11, który w numerze z dnia 1 b. m. 
zamieścił świadomie kłamliwą a oszczerczą wzmian- 
kę, że „Kurycr Warszawski popierany był i opia 
cany przez władz.o niemieckie.

I ONE SIĘ ZRZESZAJĄ— (Szczypta hnmon na 
poważno czasy: W gazetach żydowskich w War-* 
sz.awie wydrukowana oglosir-nie „Związku bura. 
nów i cieląt1*. Miało być: handlujących tcini stwo-



Sir. 4 „GONIEC KRAKOWSKI" Turner 'ltM '

Tfumu; ■■f.-Wi ;niJ limb",ni,,-.. .'I-i
\  • :v i s r \

l U I W A Ł Y  W I L G O  W R O D O Y S O - D E . M O K R a - 

T’#CZMKSO. Na wjt-r-ł nari>-i4»«t>-l.;i.-ńi<ikra)y.;zuyi)i
W :■! lw ia ? i;iro ;'!? ;ow i!*c  |n":'-*e:.w i ia p * c i 'i in  woj-A 

i ’- ' n . i  SI isk polski.  zuśy!*.-ci'i utworzeniu rz.yltt 
a j.1. >duvestj i p os ta w ien ia  P m .- i i  n a  w y rażn - in  s > e> v ■ j - - 
wisfn '-oaisznika kos!icvi. '/.:ipr< le.str-.wtiiio pr/uriw 
m-ani, -'.a ■/. her iM na Ast w a  fcoi-onv.

1 S j - t . E R  , V V I  N I L  V r O l . N O  W Y S Y Ł A Ć  DG- 
RESk SZYFROWANYCH. Miiiisłc-r>i w<> .-praw >.!i-
a i ii c.1% nyuTi .-.uiu-io posahs.. vvn lnem‘ri-kemu w 
V' ;| u ie Jr raur i  V. Vj-V laf»VI <>{■■■.‘-Z 7.vi luK Ml w|Jk.

KON FERENC .  G '  BlSKfRO .7 W  W A R S Z A .

v* IG. Wo;-.-)jaj r<.iv.|)'i'-7.>;łi:-ii- w Warszawi.*. p>M 
; Uii.-i wcKt » izywior;'. upust ol»ki*-go il-sr. 
i 'a', k ■jo. iSjiatii" aont'rvt".io> i biskupów p.óskidi.

k.-iflłąrfiiń eaeli m-Z' stm i/y k-ilkuiiaftu książąt 
V.i-M'inU z, fu!«;j Kolski. Tt-m:.t< m obrad są sfnwwy 
kośr lar. s-z.ktdm- i =,,. .Irrzm.,

K O A L T C Y A  N I L  l  Z N A Ł A  J E S Z C Z E  R G P U B L 1 - 

l - l  V ,  Ę G I E R S K 1 E J .  .AYirta A l l g .  ZtiloTiu" ś b m o s k  

>■■ S lycluw.us p ozo -  . i ly  bez. i-o/.ultrrtu v. . z y ż t k m  
itaitowaniu. rządu wrgięr-kirijii skummdkfwaiua »tę 
L. y.piLrrilnio z. Lii’fd> iirio. Paryżom i Nowym Jcn--
■ Jem. Nawet. cojpnlilika węgierska doi yMlhi-z.as. nie 
r.n-.t-;ki- uznana prz.i-.-/. koalć-yę. z. kiżui-Ą'5 L. ;*o-

mlu ivąd wtgiuińjli* ni" niożji wy dar. do państw 
kftfdiryi przi d.-tawiididi dyplonuńycznwii. Węgfjy 
podejrzewają C/eeliłw. żr ui rudnia ją. irii pobi- 
<. r ; d r .

.•v '.ERYKA ZAMIERZA ZREZYGNOWAĆ Z PO. 
ŻYCZEK, udik Imiych sojus/uikoin. 1’ndobnie tak- 
NL ma Tząd u uitlrt kański podarować Fiaiun i linii, 
kuk jo we i hme urządzeniu. kun unikaoyjiir. wy-
■ i tdoaa i iO  or/.oz Aintrvkr- \vr Iraiu-rj.

14.1 „BIAŁ Y KRZYŻ POLSKI". W Ameryi •• po. 
w sta ła  o rg a n iz a c ja  sa m a ry ta ń sk a  w y r in d ż tw a  po lsk ie  
yo pod c licy a ln ą  n azw ą , B iały K rzyż’ P o lik i*

li.a ly  Krzyż* zo rg an izo w ał G lk a  okspedycyi n a  pole 
w aiki w e F ra n c ji  i pełn i slm diy p rzy  a rm ii gen . Hai- 
ler.i. K o m en d an tem  „B iałego K rz. ża® je s t  d r. Z apow ski 
;■ A m eryki.

<;) OGÓLNE 'ZGROMADZENIE SŁUŻBY PAŃ­
STWOWEJ odbędzie sir w ,-ibotę dnia 14 1». ŚT. 
i a ody. 6 wieczór jji-7.v "1. św. 'roiuasza I. 'f~ 

ie) EGZAMINA PRY WATNE w Akademii Li.u- 
dlowej z r^rdmioldw li;(.ndi.,n'yrh udl/f-d’; sir dnia 

1 1>. m.
o) ZEBRANIE PODHALAN, j.o _M7.mv.de v i.dmi- 

od 1.1 tal Z, i..’ .-ir dnia 14 | .  m„ o <®1’/. iaSf wirfsór
■ li■ >1 III P*llrra.

! K R O Ł O G 1A .

ZGON POLSKIEGO MALARZA. 4V Wirdmu 
Miij.it malarz *(udlri,(;l.,. urndz. wr “ wlrww w 
i':13 lokn.

s. p. Pu ł k o w n ik  j a n  s a s k i . w jyW i dmach
u z s ta l  s i r  z t y m  ś w ia to m  ś. p. J a n  S a s . J .  p u łk o ­

w n ik  b a t a l i o n u  s a p e r ó w  w o j s k  r o s y j s k i c h ,  a
r s i l i t n i o  szef  d r p a r l a m r m u  io « l ,u u fz n * g o  t ł i in is to f-  
-I w a  s p i a  i j  w o j s k o w y r l :  w W a w z a w i r .  Z m a r ły  łiyl 
' t i y j e n z n y m  ( t ra to m  zuanot! '"  s f c r a r R  v .u j s k o w y r h  
a u t  n r *  dzó t s t r a t ry d o z n y c i i .  j . -n tra i . i .  a rm i i  1'ran 

..-ikic-j K a s p r a  L u d w i k a  lir. Stwkk-i iń.
— O—

SENSACYJNE WIADOMOŚCI W ZDARZE­
NIA, pod.TitaJie przez prasę ccK-lzionną jeszezo 
tdo dają tak silnych WTaień, jak pyszny dra­
mat społeczny ..Żebrak z Sarerny który duś  
po raz ostatni ukaże się na rkranir . Sztuki". 
Jutru /miana proferratuu.

PIERWSZY  
FILM WŁOSK I
.. L ciosze-; udało -ic sprowadził’ już filmy .w ło- 
idtie. z kióryc-lt pierwszy

Z  U  DIĄ B0RELL1, 
slvnrią tragiczka, w roli głównej 
„ M A R S Z  WESELNY" wystawia w 
tygodniu.
■ M M B n U H H O M B i

Telegraficzne połączenie Pragi 
z Paryżem.

Praga. (fi. K.i . Narodni L isiy‘1 donu-zą. ■/.<> 
wrzon.j wysłano /. Pragi na próbę telegram  
iskrowy do stacyi telegrafu bez drutu ua wieży 
Eitla w Paryżu. Odbiór b _o telegramu po­
twierdzono z wieży F/iil-t. Wui.u.i- togo naw *.ą- 
zaiie zostało bezpośrednie połączenie telegrafem  
bez drutu między I'ragą a Paryżem.

Nieslyc Liana zniżka korony austr.
Wiedeń i.P. A. TA cenn l:orouv :łuHrJti•

i-kiej w Zurytliu spadla U i ui.-ko. juk doi v<-ii«.-z:<-- 
jeszcze nigdy w czasie wojny. Ustawowa wartoA- 
nominalna korony w eznae/ona była dawniej na 1 
franka i 5 centymów. Uzi! w' nosi cena korony 
'ŻS- -75 centymów.

di-fiutaiu
obecncm

Wojska Hallera w drodze do kraju.
¥/iedsń (P. A. T.) Tutejsze dzienniki donoszą z Amsterdamu: Dy* 

wina polska ?  Ameryki, stojąca pod komendą generała Hallera, odje­
chała do Havru, skąd okrętem uda się do Gdańska Ma ona obsadzić 
P o z n a ń s k i e ^ ^ l ą s k ^ a ^ g ł ó w w ą j e ^ k w a t e r ą j n

Lnów  przed upadkiem?
Wiedeń |P. A. IV. 1'fuii'iburskl ,.fremdenbłatt:‘ 

dum-łii fu d -ta w i.- iirturm.-tc.yi 7. ukraińskiego 
łdur.-i. /.i- Lwów otoc/oity jest zewsząd przez ukra. 
ińskie siły zbrojne, oraz że miasto lada chwila do­
stanie się w ręce Ukraińców.

y \Yi riioiiui.Ńć u l.uir.iiiat u)»;’.• ikii l.u-owii. rzucona
iri.*»tiia ukrcii^kic. byv i/iozt1. dalekaw-

Ot! Tir:;.w<ty,
w ij.-j ł'i2 
?;i*. w  t,fi ii :«pi.biuli 
Um> limy. .-u }łi\ 
liriirj.

Si kie-, 
ieli /
tycliczns nie otrzymał pomocy ani żywnościowej, 
ani wojskowej w ilości wystarczającej, tak, ie  isto-

swiudiiZy jetimik. iż. Ukraińcy mysią 
irtau u .'ikibęeiu Lwowa i zaświa*itzt • 

jj&ed światt-m, -żi! oni, a nte 
iwowitynii pa.ua(ui GaliLyi -wscbo- 

'•sfet oui tłCkład.! Jis. polskie c/..\unik: rzą- 
. lft V ięks/.y obowiązek j,i.x.-zy miMiitt w?zy. 
co I* >y w naszej nio> y, aftj- wyprowadzić 

leuu. Paktem jest. niestety, i.-- Lwów do­

tuje położenie Lwowa jest straszne. Wśród ludno­
ści panuje przerażenie na £tiy«J, że mogłaby znow u 
zuależć się oko w vko z b.: di.irzyńśka inwazyą- 
Ukraińców.

Od osoby, przyj-• b j w.-/oi- i Lwowa, dóWiatlu- 
jemy su-, żo Ukraińcy znajdują się w odległość* 
J kilometrów od Lwowa i e-.tr/cJitvijią miasto. Lu­
dność cUron; s;ę przed ; -.kający mi w mieście szra- 
pimlami po piwnicacłi. Ńit-ptikój ludności powię- 
ks/ii jeszcze ta •ikeliczność. iż ruzeliedzą się P 
głosk:. żc żytlzi odgrażają się w spólmieszkańcom 
katolikom urządzeniem ..czerwonej wilii". Stan s- 
prowizitcyjny tnia-ua w pro-', -lu-.sziiwy. Jajko 
kosztuje 3 korony, b e  Lwowie panuje oburzenie 
na Kraków i Warsxav.ę, w ten. przekonaniu., w- 
lylku niedołestnu ke.i i-żu-i.-wwćcnic obowiązku 
Jmi-p i e - / „ i i z .  pi ,jt Ji ;j 1 niliatctskici stolicy kraju 
jest przyczyną stanu tzoczy..

Hakalyści górnośląscy wołają o zbrojną pomoc-
Berlin. .11. K. . lJn i- ;ie Biuro Wolffa, rozsyła 

tiiisujpiijąi-ą ticpes/.ę ■/. Opoia. Prawie we w szyst­
kich górnośląskich M iastach odbyły się w gru­
dniu zgromadzenia (hakatystyczne!) z  proie- 
>:tem przeciw poltkim aspiracąon tio Górnego 
Śląska, na któryf.-li ly-m.eo iu.lzl oświ.wlczalo 
sit- •/. ząpaic-M. aby Góruy Śląsk pozostał nie­
miecki. UpO‘i.v jh'*1 ka. ..(óra, Tuięjśc-raiil w y­
stąpiła. Kosta’:) jak najostrzej udpatii. Tylko  
w Katowicach przwwah Polacy terrorystycz­
nym l ‘r) kł"*yliietr, mówcy. YY Opolu wysiało 
1*000 kob:-*i i mę£yv.y7j> ..mówiących po uic-

łu) do  E b erta .
aby

ku l*!f 
b ,,\\ j  niiilKił.-e kulani 
,;il nieniic -kilil. W\r;!Zt-' 0J11

miecltu" i... [i i 
którym ''wyrazili
Śląsk Góitiiy  ............ ...... . ............. ...........
usilną prośbę o wydanie potrrz. jnycb zarzadzen 
w celu zaber.pśtCTtecia przynależności śląska
Górnego do Niemiec. A  liudv.i ;£■ m tiicmicc-kia1 

, .c y tu  i.. z.;\f '.r.«-o .-1 ri i o do N‘:!'
lecz ki zyżacKiego pr 

■ri.jj i/LęJci. Nit.incy >!;tócy ?'+’ 
. żu jiięść ią /diiiząutanu. .iu*[ 

fi i-u .it ko u lic.f ’ i że r/ady  
b:-/.pet*.rotnii-. I’r. y p. red.UM
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Austrya dawała Polskę w prezencie Berlinowi!
Wiedeń. 'Tci. wk; Byly ausir. rak), -praw 

zagr.. sta  wtty t.w órfte ..pok ju t-Llebowego'*, Lr. 
Cżc-riu . Wygbijd 'uowę woboc luUiiyków i 
tlz ie ftiiik .. k tó ra . byki. sa-nu-cWaJc..'.:], 
ji-ju j-jilt;, i La prowtidziriii- wojny aż: do o- 
? iatoc-Mii-j kię-ki ■/.waki on c.-tl.ą winę na kwaan- 
dorria, 'U je  natomiast w obronie cesarza W il­
helma. Aio-uc i akrom owa] pokojową polny ko 
Au.ór tvviito’.iI jod mik1, iż, Yustrya musiała 
trwać do nońca z Niemcami, g d y / była przez 
Niemcy sierroi-yzowana. \Ys?.yscy politycy

tAocdiv; w y c iitra lu y ch  ul -cli jia rt .T wojskowej- 
Na uw.-y, zasłfy iijf ośw iadcz*-nic Żerni na- ł* 
pras ot; •’ 'Kin.dii >. i.-.-mi-y d o  zaw arc ia  pokoju* 
Aut-tt-;.. Wrefl-y o ’ lani-'.y I\ w Ik -. ilnię iv nvaj,! 
r. 191*7. ;:.*• są ycAcwe połączyć Galicyę z P° ĵ 
ską, juko też zgcaidć się na przyłączenie P o l^  
do Niemiec.
W i-ery .-[:oLk.l\ - ’ę- t ..non jM>isuintis;‘ i 7- 
p;.iwici.izi:; Nim,,*. i ' . '  te ry to ry a Jn e  koiice»>’*
na rzecz Krancyi są wy kluczone.

Wilhelm dawał koronę Polską Franciszkowi Józefowi
Żury Go .u-!, wl... A ,  Zuer. 7 jiluijg1 kcuitynuu.Ii- 

swoje T-c-w.-flaóyĄ w sprawie polskiej i piko:- między 
iimy-.ni: Cesarz Wiliielm podczas swej bytności w 
Wiedniu zaoiiurował swtgo czasu Franciszkowi Jó­
zefów i koronę polską. f/ftueLzefc Józt-f .-.‘-ti to 
przy/md w ru/tono i*- z kilkoma, polskimi do-toj- 
Wikami K.nśi;iiyi„. różniej ambasador niemiecki 
T irs.vi:ky wręrrzyf r/.ądowi AUsfro-T»Vęgier UC-tSB w

której u/wlożniono połączenie Galic-yi z Królestw*^ 
od zaoaicia „onu m cyi lfiilitarocj I związkd-g08? ,  
darczego pod liegtteonią Niemiec. If: r. Buri ot- 
Tisza i hr. > 1 ■ i ’ .ii nie zgodzili się na tę ptop* (
eyę. W paid, i--; :.'!;u f i lo  lir^cliky tresc ° wy 
noty / :i!.r>munikov „ t  dr. t»iliń»k.tm.i. aby w  t ł  

sposób i niików iiWfw.!*;calnid- łiiepr/.yt.- minii; dla rZ‘ 
du ŁU'-in lii.-UW

Anglia przyimuje zaproszenie 
Polaków.

Wiedeń. T. \ .  T.) „Wiener -Mig’. Ztg." do-< 
M-aduj# Sit- z Iftg i. %<t fząi.i ujtgńc-siki zgodził »ię' 
ful zar/ró-żzeMę. iły^tosowaue t  [.*oWalf strony 
co do wyslfgnia kom-Isyi do Potski dla z duo unia 
siosuiików na miejscu.

Praga ma już posła koalicyjnegr.
lYicdCu. A. T . i  k  ‘ rc-poiulciii ,.N. F r. 

ITc.-, o" d ‘:i>-'*. ż. przedstawicielem Franv>ł w 
Pradze zamianowany- został Clemcnt Simon.

Szwaj carya wyrzuca nieproszonych 
gości.

Ik.z\U-.-!. . U- -■* ..Bo-irdć)' uat-hr i'liftu r ‘ du- 
!■.. - i .ul związ/nowy pusi:utov..'ł wydaiić
około -łtni cmJ' ‘/'-.w, ateli obcych państw, juku
ży ;»i ul nii-uofąifińy. J 'budzi i u z:;tićwł» u 
uć7.y .̂ 7.0-/.- ;u. >\ jjc .in  i ,-ip itaujiuu iyjjsYt-

wicki.-ii. kiórży łtitu 
t-T/Ą'[' red.',.
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Nowj prezydent Szwajcaryi*
y O FU'
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tn:.d/vriji- -■ i ą z k o w e  « - y  b u t !.'» w /i fc -  j c a r s k i W  f  • 

Kydwilem zw iązkow ym  na rok 191!) raocę zWI- 
kowego C‘u*t:ivTh Adora z Genewy.

Koalicya nie dopuszcza ran roo 
żołn. do rokowa n

B e r l in .  . V. T . ,  i T .r  u .i v u  /■-. 
iu.i-2y um l
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Angia nie
joKOJ0uczestniczyć v. zacnych rokowaniach P u 

wy eh, na litóreby wys*:uu» ze strony ntt* ***
c k i e j  przeeSstawiejjii r a a  r o b . - ż o ł n i e r s k i c b .

p:itr_» u.-mjt* ;.i i v ’ /.I-tt.-i i ; i k ł j  i F ra n c -y a

Miliardowe odszkodowanie Nic®*^
* ' ’LlfWi.Y il ■ ■«. . . \\ s i * i j o*! /AK -t AY u<

•rijsk.-* y>. ' .-nnole-
mv- ■ • s: V. lA
i N.. S.. .h-ę „u: .ia ły  zupkieii nńlłaruow e
S Ł k . - j d  w i m i t .
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